__RoklV. Czwartek d IV. 


Kurj 


trenumeratajwyncsi z cdbieraniem w Administracji miesięcznie 400 mk, z odnosże- 

ogłoszeń: pierwsza strona za wiersz 

druga i trzecia 70 mk. 

wiersz | nonparelowy. Ogłoszenia w tekście przed kroniką 1 pod telegramami 70 mk. ża 

w iejsz, Nesrolcpi ró marek |70:za wiersz. Drobne ogłoszenia, po 20 marek za wyraz. 
i Ogłoszenia zagraniczne o 100 */, droższe, 


rem i jrzerylłą peczicwaj 407 mk. € e niy, 
raeson y5 lub jego miejsce 60 mk, 


Powrót do sojuszów. 


Czestochowa, 17-1-22. 

Przed wojną był stałe uprawiany sy- 
stem sojaszów, jako jedyna gwarancja za 
bezpieczenia poszczególnych państw przed 
napadami innych. Mieliśmy, jak wiadomo 
-ostatnie dwa potężne zespoły sojuszni- 
ków: trójprzy mierze włosko-niemiecko-au- 
strjackie i trójporozumienie rosyjsko fran 
-easko-angielskie. Pierwszy z tych soju- 
szów nie wytrzymał próby ogniowej woj 
ny i rovpadł mię, a potworzyły się dwa 
nowe obozy, znśne pod mianem koalicji i 
państw eentralnych, które toczyły tak za 
ciekłe i długotrwałe boje. 

Z chwilą, kiedy w dniu 11-go listopa 
da 1918 roku zostało podpisane zawieśze 
nie broni, a zarazem przystąpiono do 
przygotowawczych prac nad traktatem po 
kojowyw, p-dły znane 14 punktów idea- 
listy Wilsona. 14 pcstulatów, które wy- 
wołały niebywały wprost przewrjt i wszy 
stkim zdawało się podówczas, że nastaje 
nowa era w życiu międzynarodowem, że 
można będzie rozpocząć pracę twórczą 
odbudowy zniszczonych przez długą woj- 
nę warsziatów na nówych podstawach, 
których wytyczne żnajdowano w tezach 
Wyisonowakich. 

W ten sposób cbiady nad Traktatem 
Wersalskim rozpoczęły sią pod znakiem 


odmiennych teoryj, które chciano zastoso 


wać do potrzeb życia. społecznego. Wszak 
że wykazało sią ta dowodnie— jak ogro- 
maa jest przepaść pomiędzy taorją a pra 
ktyką, pomiędzy martwemi formułkami a 
zastosowaniem ich do warunków życio- 
wych, Wiłson nie był politykiem, nie 
posiadał umysła, który jasno zdawałby 


. sobie sprawę z ogroma i trudności po» 


dojmowanych zadań a postępował on, jak 
filozof marzyciel, jek idealista, starając 
się wynaleść drogę do zapewnienia poko 


- ju powszechnego, do unikającia nowych, 


krwawych zatargów. 

Wszskże ay po politykiem z krwi 
i kości, tym człowiekiem spokojnym, zia 
mnym, zrównoważonym, przewidującym 
wszystko do najdrobniejszych szczegiłów 
a jednostką o typie Wilsona istnieje tak 
zasadnicza rozbieżność, że dzieło tego c» 
statniego nie mogło się utrzymać, nie mo 
gło mieć trwałej wartości i musiał ten 
piękby gmach rojeń, birdzo może szlache 
tnycb, hum:nitarnyeh zacząć, ezy WQZE- 
śniej, czy później chwiać się, musisły um 
Kkazyweć się na jego ścianach rysy, awia 
stujące o n:.ewątpliwem ;rozpadoięciu się, 

Wedle zasad Wilsona porzneono sys- 
tem nprzeduio juź wypróbowany, sojusów 
a powstała na to miejsce Liga Narodów, 
potworzoso przy niej cały szereg rozmai- 
tych trybunałów, instytocji pomocniczych, 
— jednem słowem cały niezmiernie skom- 
plikowany ciężko aparat, który odrazu w 
pierwszych chwiłach swego fuakcjonowa- 
nia był skazany ua bytowan e zaledwie, 


à Dowiem wycofała się z Ligi, Ameryks, a 


P 
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z tego nowa instytucja nie miałę ża- 
pa egzekutywy tj. nie mogła zmusić nie 
kogo suma przez się, aby jej orzeczenia 
były wykonywane. 

Liga narodów istnieje teraz, ale jaź 
goras częściej dają się słyszeć, narazie 
jeszcze ciche wszakże bardzo symptoma: 
tyczne głosy o moźliwości jej rozwiątam 
nia a zastąpienia przez inny jakiś zwią- 
zek, albo wręcz poniechania, Widać, ze 
państwa próbują usilnie znaleść jakiś no 
środek, więc próbują rozmaitych teo- 
środków, aby znaleść wyjście z trud- 
nego położenia wobec ciężkiej grozy woj 


ny, co dla wszystkich jest straszną prze. 


strogą i starają się zmusić formalnie świat 
Qo zaprzestania walk wzajemnych. 


_ Rok)V. Czwartek dnia 19 Stycznia 1922 roku. . 
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Jedna z takich prób była bezsprzecze 
nie konferencja waszyngtońske, której za- 
sadniczym tematem było zagadnienie pa- 
oyfiwacji. Konferencja ta wszakże zajmo- 
wała się specjalnie sprawami Dalekiego 
Wsebodu i Pacyfiku, a w zasalniczej 
kwestji rozbrojeń, chociaż wszystkie pań” 
stwa naruszały jednogłośnie też potrzebę. 

Teraz wobec tego zaczyna się coraz 
wyraźniejszy powrót do dawnych, a za: 
wsze widocznie niezawodnych sposobów, 
jakiemi są sojusze. Widzimy, że p wstał 
ieh już cały szereg, że Polska zawarła 


czwarta 60 mk; za 


odneśne umowy, a teraz podezas obrad w 


Cahnes omawiana jest sprawa sojuszu za. 
sadniczego dla całej Eoropy, który jej 
faktycznie będzie mógł gwarantować po- 
kój i dla tego n»wet nazywa się gwarane 


„cyjny, — sojuszu pomiędzy Anglją a Eran 


cją z przyłączeniem się Włoch. Zatem 
stare metody biorą jednak znów górę! ` 


| Demokratyzacja Polski, 


Publicyści RO) są i muszą być w 
wymaganiach swoich nadzwyczajnie skrom 
ni, Gdyby nawet którykolwiek z nich zdc= 
był się na moe olśniewającą „Umowy 8po 
łecznej”* Russa,lub płomieonych kazań Sva 
naroli, wiedziałby niezawodnie, że pod 
wplywem jego słów ludzie nie zaczną przy- 
gotowywać s'e.. do rewolucji lub wyrze- 
kać się zbytku, lecz wcale nie zmienią 
swezo trybu życia. Pracując aad historją 
chłopów polskich, byłem zdumiony wielo» 
ścią 1 silą głosów, przemawiających za 
poprawą ich losu, a mimo to z wyjątkiem 
kiikn wypadków dobrej woli prywatnej, 
nie dcczekali się osi nigdy od swoich rzą 
dów wyjaśnienia. Więc po co naśladować 
apostoła przemawiającego dv „puszezy*£ 
W narodzie polskim jeśt zawsze gerść 
ludzi, którzy stanowią jak gdyby jego due 
szę, lnb też jak gdyby arkę, w której 
przechowuje sią jego księga święta. Do 
nich mówić można į należy. Bo i my — 
jak zresztą mniej lub, więcej wszystkie 
społeczeńst wa—mamy życie podwójne: ży» 
cie ogładzonego i miewygładzonego mo- 
tłochu i życie szlachetnego rdzenia narodu, 

Jest to zamiarem prawie zuechwałym 
wytykać blłędność kierunku pracom, które 
stanowią główne i wielkia bogactwo na. 
szej literatury naukowej foon w. dzie» 
dzinie historji polskiej Nie mogę jednak 
powstrzymać sią od uwagi, że dzieje na 
roda naszego pojmowsne i przedstawio» 
ne są zbyt szablonowo, bez należytego 
nwzględnienia ich osobliwej istoty. Prczy« 
stepujemy do badania ich z gotowemi, 
gdzieindziej wytworzonemi pojęciami i ka 
tegorjami, zaznaczając ciągle fze zdziwie* 
niem a nieraz 2 surową nagang, że one 
albo w tych ramach się nie mieszezą, ale 
bo im nie dorównywują. 

Sprawdzając według szablonu pojęcia: 
król, rzeczpospolita, sejm, poseł, sąd, woj 
sko 'itd., znajdujemy w nasźej przes.łości 
tylko karykatury króla, rzeczypospolitej, 
sejmu, posts, sądu, wojska ita. — przes 
dewstystkiem zaś jakąś luźną, rozpadają- 
ca się, ciągle zagrożoną zgonem organi- 
zację polityc?ną, która wcale nie jest po. 
dobna do prawidłowego państwa, 

Bo cóż to za państwo normalne, które 
nazywając sią respublika jest monarchją, 
którego sejm rozwiązuje się jednym pro- 
testem, którego posłowie otrzymują od. 
swych wyborców ścisłe polecenie, które. 
go sądy układsją się jako 
stronnictw, którego wojsko tworzy się a 
ochotników niewyćwiczonych? Jeżeli do 
tych instytucji zastosujemy miary ogólno: 
europejskie, to rzeczywiście wypadnie nam 
szereg karykatur. Ale jest to zupełnie to 


wynik walki 


stochowski 


[DZIERNIK POLITYCZEO 


SPOŁECZKO LITERACKO) 


od g. 9 rano do 7 w, Tęlegrat: „ 


"84M0, €0 nazwać żyrafę potworem dlate- 
go, że ma niezwykle długą szyję, 

Nie podejmując tu szczegółowego üza- 
sadnienia mo-ej tezy, powiem tylko ogól- 
nie, ze Polska nigdy państwem, typowo 
-europejskiem nie była, że stanowiła ona 
niespokojne związanie ziem i< wielkich ro» 
dów, które przez cały ciąg jej samoistno= 
śei nie zealiły się i nie zrosły. Nie była 
takiem państwem, bo jej dzielnice ciągle 
zachowywały swą odrębność, bo nie wszy 
stkie żywioły narodu, nawet nie masy 
szlacheckie, lecz jej historję tworzyły po» 
tęźne familje magnackie. Jeźeli zaumujee 
my dzieje Toporczyków, Nałęczów, Lubo 
mirskich, - Radziwiiłów - i t. d., będziemy 
mieli dzieje całej. Polski. 

Chmielnicki słusznie nazwał ich „kró» 
łewiętami*, a jeżeli historyey nazywają 
ich samolubnymi warchołami, jest to o 
tjle niesłuszne, że nawet najbarzliwsi 
magnaci polscy są niewinaymi barankami 
wobec francuskich, niemieckich lub włos 
kich i że ich wichrzenia były oporem 

„królewiąt* przeciwko gwałtowi jedno- 
czącej królewskości, Ich obszerne dobra 
z niezależną organizacją i własnem woj» 
skiem, niezwiązane nieęzem 2 całością Rze 


-8zypospolitej, stanowiły istotne, niepodlee 


głe państwa, 

Dlątego Polska nie miała nigdy stałej 
armji, którą w chwilach największego nie 
bezpieczeństwa zewnętrznego *garniano na 
prędce z twardym oporem, dlatego. mia- 
nowała wodzami ludzi bez Żadnego wy» 
kształcenia wojskowego i dlatego nie mia- 
ła ogólnie obowiązującego kodeksv, sta: 
łych sądów i szkół państwowych, dlatego 


` „konfederacją i „rokosz* uznała za upra 


wnione środki działania politycznego, dla- 
tego poddała się rózbiorom bez walki, 


"dlstego nie poparła Kościuszki w rozpa» 


„czliwej obronie i pozwalała na Er: de 
zercję jego źołnierzy, d c.a.) 
“Aleksander Świętochowski. 


amuoa WO 


Wiadomości polityczne, 
Wywiad z Poincaré, 

W wywiadzie 4 korespondentem „Daily 
Mail“ Poinca é oświadezył, że był zawsze 
i pozostaja nadal gorącym zwolennikiem 
ścisłego sojuszu: angielsko francuskiego, 
który, jego zdaniem, będzie musiał z ko- 
nieczności być poprzedzony uregulowaniem 
wszelkich kwestji, dotychcząs niezałatwice= 
nych. Premjer dodał, że Francja domaga 
się przedewszystkiem bezpieczeństwa :gra- 
nie, oraz otrzyfnania należnych jej od. 
szkodowań, liczące w tej mierze aa przy - 
jsaną współpracę Anglii. 

Francja skłonna jest współdziałać ze 
swymi sprzymierzonymi przyjaciółmi w 
sprawie wyszukania Środków, mogących 
utrwalić pokój pod warunkiem, że prawa 
jej, wynikające z traktatów, zostaną cał» 
kowicie poszanewane. 

Prasa paryska o zmianie 

rządu. 
Prasa paryska za; muje sią ostatnią zmia» 
ną Rządu i kreśli następające uwagi: 

„Temps* pisze, że gabinet Poincarć'go 
jest jedaolity i dążyć będzie do powszech 
nego pokoju, 

„jaraai des Debats* jest zdania, że 
byłoby zbytecztiią przesadą mówić o Za: 
przestaniu wszelkiea wsśni wewnętrznych. 
Można powiedzieć, że nić się nie zmieniło. 


W sprawie położenia zagranicznego dzien' 


nik ten twierdzi, że wcale nie jest ono 
gorsze, niż mogłoby być po podpisaniu Trak 
tatu Zabezpieczającego. Za gabinetu Briaa 
da żyło się z sąsiadem z poza kanału La 
Manche czasami bardzo życzliwie, a pom 
tem znów zdaleka spoglądało się złemi 
oczyma i za każdym razem Francja mu- 
siala ponowić koszta ponownego porozu: 


_ Cena 20 mik. 


Nè. 19. 
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Adres Redakcji 1 Administracji: Częstochywa ul. N. P. Marji 4t, 

Kurjer—Częstochowa*. Telefon 4, Nadesłanych rękopi- 

sów, z wyjątkiem zastrzeżonych, Redakcja nie zwraca. Na zasadzłe uchwał Zjazda Zw, 

Prasy prowincjonalńej, wszystkie komunikaty instytucji prywatnych £ społecznych pof- 

legają opłacie. Każda nowa podwyżka taryfy obowiązuje wszystkie już przyjęte ogło- 
szenia od dnia zmiany cen bez uprzedniego zawiadomienia. 


otwarta codzienńia 


ze- 


mienia, Z chwilą objęcia gabinetu przez 
Poincaró'go stosunki między óbydwu pañ- 
stwami staną się znów normalne. 

„Figaro“ pisze, że dobra polityka fran- 
cuska jest podstawą dobrej polityki euro 
pejskiej i że sprzymierzęni muszą przy- 
znać, iż lepiej jest, gdy gabinet Poinca- 
ró'go nie będzie obiecywał niezege, coby 
potem musiał ccfaąć. 

„Republique Francaise" przestrzega 
przed stawianiem gabinetowi Poiacaró'go 
niemożliwych do urzeczywistnienia żądań, 
-ponieważ nałeży „ograniczyć się do rata- 
wania tego, eo się da ratować. 

„Era Nouvelle* pisze: Które ze stron- 
nietw republikańskich nie stara sią wsze! 
kiemi siłami uchronić Francji od ruiny? 
Jeżeli panują różnice zdań, to dotyczą one 
sposobów przeprowadzenia tej. akcji, jej 
samej, 

Bezrobotni przed Sejmem. 

Wezoraj zebrał się przy wylocie uligY 
Wiejskiej na placu św. Aleksandra ttam 
bezrobotnych, który dążył do Sejmu, Za- 
trzymany przez policję, tłam wysłał dele 

acją do p. Marszałka Sejmu, która o- 

wiadczyła, że do żadnych rokowań Bio 
jest upoważniona i prowadzić ich nie kę: 
Jai, ò ile cały tlum bezrobotnych Bie s9 
stanie dopuszczony przed Sejm. P, Mar- 
szałek ze swej strony oświadczył, że sam 
żadńych zarządzeń nie wydawał w tym 
względzie, ale uważa rozporządzenie po- 
lieji za celowe i ingerować sam nie bgs 
dzie, Delegacja Sejm opuściła, zrzekająs 
się odpowiedzialności za postępowanie 
tłumu. — Bezrobctni jedoak rozeszli się 
spokojnie, A 

Wedle oświadczeń posłów, którzy roz 
mawiali z oczekującym tłumem, w sklad 
jego wchedzili w większości komuniści: 

Ku czci Wilsona. 

Wczoraj odbyła wię w Nowym- Soika 
manifestacja tłamna na cześć Wilsona, Kit 
ka tysięcy osób sgremadziło się przed doó- 
mem jego i wznosiło okrzyki na cześć bi 
gi Narodów i twórcy tej instytucji, Wif- 
sona który przemawiał do zgromadzonych 
po raz pierwszy od czasu swej choroby, 
oświadczając między inaemi, -że nigdy 
nie wątpił o pożytku istaepia Ligi Naro 
dów w tych ramach, ` w jakioh'- ją stwa- , 
rzył. Istniejąca jaż obecnie Liga Narodów 
może sama przemawiać w swej obronie, 
Gorącem życzeniem Wilsona jest by Bä- 
ród amerykański nie uboczył z drogi, 
którą jaż raz sobie obrał. 


= Å. 


Naj jświeższe wiadomości 


vajswi i Rosję zaproszono. 

BERLIN, 18.1. dw wł.) Ambasadór 
włoski przesłał kancierzowi Rzeszy zapro 
szenie dla rządu niemieckiego na konfe- 
rencję gospoderezą w Genni. Zaproszenie 
to brzmiało w sposób następujący: Panie 
Kanclerzo! Zgodnie z postanowieniem Ra- 
dy Najwyżazej państw sprzymierzonych 
mam saszczyt przerłać Panu sg; ye uchwa 
ły, którą rząd niemiecki przyjął w €©an:- 
nes dla 22 stycznia 1922, W myśl tej u- 
ahwały i na polecenie mego rządu mam 
zaszczyt zaprosić rząd niemiecki na kon- 
ferencję gospodarczą w Genui i proszę o 
podanie mi nazwisk przedstawicieli rządu 
niemieckiego na tę koniereneję. 

Bo pisma tego dołączony był odpis u- 
chwały 503 Najwyższej s da. 22 stycz" 


nia b, 
Z Sejmu. 

WARSZAWA, 18. 1. Odesłano do ko: 
misji w pierwszen czytaniu kilka ustaw 
przeciwko stosowaniu stanu wyjątkowego 
w Małopolsce. 

Dalej przystąpione do projektu ustawy 
o podatku od wzbogacenia się przez na- 


oie nileruchom'ści i przez spłatę dłum 


_ gów hipotecznych. 


|. Wiceminister skarbu Markowski przy 
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 tasza motywy, dla których rząd wniósł 
obecny projekt, Niektórzy zarzucają, że 


ustawa ta nie obejmuje właściwych. pas= 
arzy i ludzi im podobnych. Stało się to 
dlatego, że do tej kategorii, jaką są pas: 


" farze, należy zastosować zupełnie inne 


gestępowanie, inną taktyką podatkową. 


_ Dlatego nio moźna dwóch tak odmiennych 
- kategorji objąć jedną ustawą. 


„Do kategorji paskarzy odnosić się bę- 
dzie ustawa o daninie wyrównawczej, Co 
się tyczy wniosku maiejszości i poprawek, 
te rząd może się zgodzić tylko na popraw- 
kę ks. Londzina, W końcu należy zauwa 
żyć, że sprawa ta nie zamierza dotknąć 
wysokim podatkiem ludzi, ekonomicznie 
słabgeh, którzy skupowali drobne własno 
świ, albo spłacali drobne kwoty. Dlatego 
jeżeli chodzi o działy rodzinne między 
wiościanami, to orzywilcie nie podpadają 
ene pod intencje, jakiemi kierował się 
rsąd i komisja budzetowa w tej ustawie. 

astępnie po złożeniu przez posła Głą 
bińskiego sprawozdania Komisji budżeto= 
wej o ustawie w sprawie poboru należy- 
tości ekwiwalentowych w Małopolsce za 
rek 1922 i uchwaleniu odnośnej ustawy i 
rezolucji, przemysłowo-handlowej i zdro- 
wis publicznego o noweli ministra skarbu 
de ustawy ogrsniczającej Sprzedaż napo- 
żów alkokolowych. Wywiązała się naprzód 
dyskusja formalaa, ostatecznie jednak wice 
marszałek ks. Stychel rozprawą dopuścił, 
` Poseł Lewandowski referował sprawę. 
Zaproponowano następujące zmiany: Ozra 
niszyć nietylko sprzedaż, lecz i spożycie 
alkobolu, procent alkoholu w piwie pod» 


"nieść z 2 i pół proe. na 4, zmniejszyć 


ilość wyszynków, wyjąć z pod ustawy wy 


szynki, dzierżawione od gmin przez inwa- 


lidów. Wprowadzić karę za zachowanie 
sią w stanie nietrzeźwym, karę ma po- 
mieść nietylko pijany ale i właściciel wy- 


- szynku, który w razie powtórnego prze- 


stępstwa traei koncesją. Pozatem Komisja 
wnosi rezelucję, aby przy redukcji wy- 


_ saynków cofnąć koncesje przedewszyst- 
_"_. kiem tym wyszynkom, przy których nio 
- było jadłodajni, aby przy wydawania no: 


wyeęh koncesji otrzymali je dotychczasowi 
dawni posiadacze koncesji, inwalidzi, wdo 
wy itd., aby przestano wydawać spirytus 
w deputacjach. 
„W dalszym ciągu uchwalono nagłość 
wniosku posła Wożnickiego w sprawie 
wstrzymania egzekucji podatków od spad 
ków i darowizn oraz naęqłość i sam wnio 
sek posła Gdyka o utworzeniu podkomisji 
sejmowej dla spraw zasilania przemysłu i 
bezrobocia. 

Zamach na Poeincarego? 

PARYZ, 18.1 (tel, wł) W  miedzielą 
rozeszły się w Berlinie pogłoski o dokom 


ganym rzekomo zamachu na Poincarego. 


/ M LEBLANC. 
|| S 


Odłamek pocisku. 


POWIEŚC. 


. A ponieważ pani nazywa się również hrabina 
Hermina, a nikt nie znał pani d Audeville, która 
w odosobnieniu, wszystko dobrze się składa, 


ców do 
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Polska otrzymuje zapro- 
szenie do Genui. 

WARSZAWA, 18.1 tel. wł.—Jak sły- 
chać, rząd polski otrzymał od włoskiego 
prezydenta ministrów Bonomiego zapro- 
szenie na konferencję finansowo-ekonomi- 
czną do Głenni. Ą 

Kiedy zbierze się Sejm wi- 
leński? 

WILNO, 18.1 tel. wł. — Wedłag osta- 
tnich wiadomości, zaciągniątych u źródeł 
miarodajnych, Sejm zbierze się najwcze- 
śniej dnia 25 stycznia. Nie jest jednak 
wykluczonem, że termin ten zostanie prze 
sunięty na 1 lutego. 


Powrót pułk. Czumy i prof. 
Dyboskiego. 

MOSKWA, 18.1 PAT. W tych dniach 
przybywają s Moskwy następujące osoby: 
pułkownik Czuma, prof. Dybowski, Kne= 
dler, Więckowski, Bystrzyńska, Doryjano 
wa, Dowejno, Sołłohabowa i Tomaszewski, 


K ika 

roni Gia 
, Z przemysłu. Jak nas informu» 
ą w dniach najbliższych ma być powię 


szona liczba dni pracy w fabryce 
„Motte'ów*, 


Nowe starostwo. Jak się dor 
wiaduje „Kurjer Częstochowski“ w Za: 
wierciu powstaje starostwo. W związku 
ż tym do Zawiercia przybywają codzien 
nie nowi urzędnicy i powstają nowe u- 
rzędy. 

Posiedzenie Rady miejskiej 
W ozwartek, o godz 7 i pół. wiecz, ode 
będzie się posiedwenie Rady Miejskiej. Po 
rządek dzienny zapowiada: 1) Wn. Mag. 
o dokonanie na mocy art, 22 Ustawy z 
dota 16 grudnia r. ub. o poborze nad- 
zwyczajnej daniny państwowej (Dz. Ustaw 
Nr. 1-22 r.) wyboru 3 ch członków i ich 
zastępców do Komisji do obliczenia dani- 
my, przypadającej od lokatorów. 2) Wn. 
Mag. o wybranie 6 członków i 6 zastąp- 
omisji Obywatelskiej, daniny 
przypadającej od płatników podatku od 
nieruchomości miejskich, zasadniczo -pom 
datku przemysłowego i t. p. po myśli art 
49 ustawy z doia 16,XII 1921 r. (Dz. 
Ust. Nr, 1 22 r.) 3) Wn Mag o podnio- 
sienie taryfy na Rzeźni Miejskiej. 4) Spra 
wa Gazowni. 5) Wn, Mag. o rewizję ue 
chwały Rady Miejskiej z dnia 12 stycznia 
r. b, w sprawie ochroniarek. 6) Dalszy 
cląg obrad nad badźetem. 

Bal Cyklistów. Zarsąd Częstoch. 
Tow. Cyklistów urządza w lokalu Stowa- 
rzyszenia Kupców III Aleja nr. 54, w da. 
21 stycznia r. b. bal z niespodziankami, 


- na którym przygrywać będzie doborowa 


orkiestra, Na bala rozdane zostaną żeto" 
ny za turystykę za sezon 1921 r. Wejście 
ga zaproszeniami, 


80) 


ona pogrzabana, 


żyła 
bycio do zamku Ornequin, 


calą nrazę, jaką zachowała od tej chwili, Teraz Zaś 
odczuwała nie wstyd, lecz coras bardziej wzra tające 
adziwienie, słysząc jak rozgłaszace są najdrobniejsze 
szczegóły jej Życia, widząc całą swą zbrodniczą prze” 
szłość powstającą z mroków, w których zdawała się 


— Gdy wybuchła wojna, podjął Paweł, dzieło pa 
ni było w pełni rozwoju. Gotowa, czekaś w willi w Eb 
recourt, u wylotu tunela. Zaskoczyło panią nieco mo- 
je małżeństwo z Elżbietą d'Aadeville, nagł3 nasze przy 


Znów krakowska blaga. Mi- 
nisterstwo skarbu komunikuje nam: 
pismach małopolskich ukazała sią notatka 
wedle której Minister skarbu p. dr. Mi- 
chalski mi:ł jakoby wynająć sobie w War 
szawie 12-pokojowe mieszkanie przywat: 
ne. Wobec tego stwierdza się, że dla p. 
Ministra Skarbu wyremontowano w oficy: 
nie gmachu Ministerstwa Skarbu przy ul. 
Leszao mieszkanie, składające się z 4-ch 
pokoi, Wszelkie inne wiadomości podane 
w związku z mieszkaniem p. Ministra 
Skarbu są całkowicie zmyślone. 

Jeszeze jeden dowód co warte są wia- 
domości świstków krakowskich. 


3O00-ietnia rocznica uro- 
dzin Moliera. W niedzielę, dnia 16 
styeznia, minęło 800 lat od daty urodzin 
twórcy nowożytnej komedji europejskiej. 
Cały świat cywilizowany obchodził uros 
czyście tę rocznicę gerjusza, na którego 
twórczości oparły się podstawy nietylko 
francuskiego, ale wogóle teatru eurepej: 
skiego. 

Dla nas rocznica ta ma nie. mniejsze 
znaczenie. Poczynająca się w połowie 
XVIII wieku historja nowożytnego w Pol 
sce teatru wypływa wprost ze źródeł Mo 
lierowskiego ducha, Pierwsi komedjopisa- 
rze polscy: Bohomolec, Krasicki, Zabłocki 
Niemcewicz — kształcą się w szkole Mo- 
liera, z niej równioż wychodzi wielki nasz 
Fredro. 


Odczyt o Marsie. W niedzielą 
22 bm. o godz, 4 po poł. staraniem pol- 
skiego Związku zawodowego nauczycieli, 
profesor uniwersytetu warszawskiego, dy 
rextor obserwatorjum dr. Jan Krasowski 
wypowie odczyt o „Marsie”. Odczyt ten 
odbędzie się w sali Związku kolejowego. 

Posady dia zdemobilizowa- 
nych. Miasterjam poozt i te-egrafów w 
porozumieniu się z ministerjum wojny i 
opieki społecznej zarządziło, by każda ja. 
kakolwiek posada wolna w urzędach pe- 
oztowo-telegraficznych przed oddaniem 
jej kandydatom ze stanu cywilnego, za- 
ofiarowana była kandydatom z pośród zde 
mobilizowanych wojskowych. Pod jakąkol 
wiek posadą należy rozumieć każdą wole 
ną posadę, czysto urzędniczą, czy też niź 
8:30 fankcjonarjusza tak stałą, jako też 
czasowa. 

Wiec „Rozwoju'*. Komitet orga 
nizacyjay tut. oddziału Tow. „Rozwój“ u 
rządza w niedzielę dn. 22 bm. o godz. 4 
popoł. w sali Straży Ogniowej wiee dla 
swych członków i sympatyków. Na wie- 
ca tym przemawiać będą delegąci T-wa 
„Roswój* a Warszawy, p. M. Rutkowski 
na temat „Działalność Twa „Roswój“ i 
odbudowa ekonomiczna Połski. 

Po wygłoszonym referacie odbędzie 
się dyskusia. : 

Rzemieślnicy a podatek pro 
eentowy od zysków. Jak juz do» 
mósł „Korjer Częstoch * rzemieślnicy na 


moje wstrząścienie przed 


zuje ją więc pani aa Śmierć, 
jest do 'egzekacji. 
jej Śmierci, musi się pani zadowol é udaciem eguekn- 
cji, obliezonem na przecięcie wszystkich moich posza- 
kiwań i wywozi ją pani jak niewolnicę, Padają dwie 
inne ofiary — Hieronim i Rosalja, Chociaż wspólnicy 
pani, trapieni jednak wyrzatami sumienia | rozrzewnie 
ni męcsarnią Miżbiety, próbowali z nią razem uciee. 
ubawia się pani ich zeznań, zostają zatem rozstrzelani 
Oto trzecia i czwarta zbrodmia. A nazajatrz, dwie no- 
we: kazesz pani zamordow 6 dwa żołnierzy, biorąc 


N tõ. 


zebraniu, które odbyło się w ub. niedzie- 
lę uchwalili rezolucją w sprawie podatkw 
procentowego od zysków. Rezolueja ta 
brzmi: ` 

Zebrani rzemieślnicy i drobni prze” 
mysłowcy m. Częstochowy w Okręgowym 
Tow. Reem. Przemysł. w dnia 16 bm. po 
wyczerpujących debatach nad sprawą nie 
proporcjalnego obłożenia podatkiem pre- 
centowym od zysków w przemyśle i rze» 
miosiach za rok 1920 uchwalili przesłać 
do Izby skarbowej w Kielcach miejscowe 
go oddziału w Częstochowie, do Centrat. 
nego Tow. Przemysłowego w Warszawie 
i na rące posła Rudn'ekiego, rzecanika 
rzemiesł polskich, następującą rezolucję: 

1) Podstawą do wymiaru przez Isbę 
skarbową podatku procentowego od zy- 
sków za rok 1920 winny być deklaracje 
złożone przez płatników, 

2) Komisja miejscowa w razie wątpii- 
wości o danych, złożonych w  deklarac- 
jach przez płatnika, powinny zawezwać” 
tegoż, zwrócić uwagę na niesumienne 
wypełnianie deklaracji i zażądać dodat. 
kowych wyjaśnień i jeśli takowe będą się 
psem z prawdą, wyznaczyć cdpowiędnią 

ara. 

3) Do komisji jako rzeczoznawcy z 
każdego zawodu winni być powołani Ga 
pośrednictwem Stow. Rzem., Przem, de- 
legatami, F 

4) Wobec tego, że dużo płatników ə- 
trzymało nakazy płatnicze po dniu 5 sty” 
cznia 1922 r. w którym to dniu upłynęb 
termin procentowy, a nawet wielu dotąd 
z nich nie otrzymało, przeto prosimy © 
przywrócenie im prawa reklamacji i awot 
nić od kary. 

5) Zwracamy uwagę, iż w odpowied: 
nlem czasie ogół rzemieślniczy nie był w 
dostatecznej mierze (z4 pomocą miejsca- 
wej prasy) uwiadamlany o obowiązkowom 
składaniu deklaracji i do wymiaru podat- 
ku, a został ukarany grzywną, przeto pro 
simy o uchylenie takowęj. 

6) Podatnicy, którzy z różnych powo- 
dów deklaracji w swojem ozasie nie ała» 
żyli, wiani być wezwani za pemocą ogło 
szeń w miejscowej prasie do złożenia tych 
że, celem wymiaru podatzu, 

Hojny dar. Jeden z przywódców 
ruchu narodowego w Polsce . członek 
komitetu Narodowego, poseł polski w 
Paryżu hr. Maurycy Zamoyski w myśl 
odezwy Komitetu budowy uniwersytetu 


lubelskiego telegraficznie zadekla rował - 


na cel powyższy 25 miljonów marek. 
Stagnacja u rejentów. Zastój 
panujący w różnych dziedzinach życia 
gospodarczego, daje się odczuć także 
w kancelarjach rejentów. W czasie kar 
nawału w latach ubiegłych był zawsze 
„Sezon“ w biurach rejentów. Przyby» 
wała bardzo liczna kljentela włoścjań - 
ska, robiąc akty z okazji ślubów W 


karnawale obecnym zupełna cisza. Wło 
Eon 


Ws-ystko przygotowane 
Q:ala ją książę Konrad, w braku 


Przedciębierze pani zresztą różne ostrożności ,- jed 
ma s nicb, między innemi, wywodzi mnie w pole, po 
dobnie jak sprawa Stróża i jego żony, W budaarze 
brabioy d'Audeville, niegdyś przez nią zamieszk anym, 
unsjdował się jej portret. Pani kaźe zrobić sobie swój 
portret, tej samej wielkoświ, dostosowany doskonale do 
ramy, na której wyp'sane jest imię hrabiny. Na port- 
reeie tym przedstawiona jest pani zupełnie podobnie 


: do niej, tak samo ubrana, tak zamo uczesans, Krótko 
- mówiąc, staje się pani tą, zą którą pragnęłaś uchodzić 
: od początku, i nawet za życia pani d'Auderille, staje 
: się pani hrabioą Herwiną d'Aadevilie, przycajmniej w 


czasie swoich pobytów w Qrueqoin. 

Istaieje jedao jedyne niebezpieczeństwo: możliwy, 
mieprzewidziany powrót pana ć'Aadevlle. Ażeby tema 
zaradzić w sposób pewny, jedyay środek: zbrodaia. 

Urządza się więc pani w ten sposób, iż zaznaja- 
mia się z panem d'Auderille, eo pozwala ci czuwać 
nad nim .i pisywać do niego. Zdarza się jednak coś, 
na co pani wcale nie liczyła; oto u.zucie, naprawdą 
mieoczekiwane u kobiety takiej jak pani, przywiązuje 
sią stopniowo do tego, którego wybrałaś na swą ofa- 
rę Złozyłem do aktów fotografią pani, przysłaną z Ber 
fina panu d'Andeville. W owym okresie, miałaś pani 
nadzieją, iż doprowadzisz go do małżeństwa, lecz on 
przenika twoja zamiary, odgaduje grę i zrywa... 

Hrabina smarszczyła brwi, zacisnęła usta, Czuło 
aią całe upokorzenie, jakiego oagiś musiała doznać i 


portretem tej, która zabiła mi ojos i wszystko to, co 
zostało èi doniesione przez H eronima, wymyśliła pani 
wówczas zasadzkę, w której o mało co, ja z kolei, nie 
zostałem zamordowany. Mobilizacja uwolniła panią od 
mojej osoby. Mogłaś działać, W trzy tygodnie późciej 
Uorrigny było zbombardewane, Ornequin zajęty przez 
wroga, Elzbieta więżaiem księcia Konrada... 

Przeżywała pani wtedy chwile aiezrównane. Pon 
iła się pani zemstą, leez również i to dzięki sobie wła 
śnie, wielkiem zwycięstwem, spełnieniem wielkiego ma 
rzenia, trynmfem Hohenzollernów. Jeszcze dwa dni, a 
Paryż będzie wzięty! Joszoze dwa miesiące, a Eurep+ 
będzie podbita! Oo za upojenie! Znam słowa, wypowia 
dane przez panią w owej epoce i czytałem listy pani, 
świadczące o prawdziwym szale, szale pychy, szale nie 
ograniczonej potęgi, szale okrucieństwa, szale dzikości, 
szale nadludskich pragnień... 


A potem nagle, bratalne przebudzenie! Walki nad 
Marną! Czyt:łem równieź listy pani z owego okresu. 
Od pierwszej chwili, kobieta o takiej jak pani iateli= 
gencji musiała przewidzteć — i pani istotnie przewi- 
działa — że to było zburzenie wszelkich nadziei i wie 
rzeń. Napisała to pani ces:rzowi, Tak, ty to pisałaś! 
Czytałem kopją tego listu! Należało się jednak be nić. 
Wojska francuskie zbliżały się. Przez mego szwagra 
B 'raarda dowiaduje sią pani o mojej obecności w C»r 
vigny. Czyż możas uwolnić Elżbietę? Kiżbietę, która 
ana wszystkie tajemnice... Nie, ona musi umrzeć. Ska- 


wszystkich swych tragicznych epizodach i wedle po- 
rządku następających po sobie zdarzeń i morderstw, I 
pełen grozy był widok tej kobiety, winnej tylu zbrod- 
ni, którą les postawił tu, w głębi tej piwniey, w obli- 
ozu Śmiertelaych jej wrogów. Jakże możliwem było, iż 
mimo wszystko, zdawała się ona jednak nie tracić ga- 
łej nadziei? A było tak w istocie, i Bernard to aa- 
uważył. 


do Pawła. Dwa razy spozierała na swój zegarek, Zda- 
wałoby się, że oczekuje jakiegoś cadu, więcej nawet, 
jakiejś pomocy bezpośredniej, nieunikaionej, która ma 
zdążyć na oznaczoaą godzinę. Patrz... Oczy jej szazają 
czegoś... Nssłuchuje. 


na dole przy schodach — odparł Paweł, Niema żadnej 
przyczyny, dla której nie mieliby usłyszeć tego, Go ze- 
staje mi jeszoze do powiedzenia. 


Tym sposobem odtwarzał się wały dramat, we 


Przypatrz się jej uważnie, rzekł sbliżając się 


— Każ wej-ć tu wszystkim żołojerzom, stojącym 


I zwracając się ku hrabioie, wymówił ożywionym 
głosem; kà 

— Zbliżamy sią do końca. Csłą dotychczasową 
walkę prowadziłaś pani pnd postacią rzekomego majo- 
ra H>rmaoa, łatwiej bowiem było+ ci tak zdążać s% 
wojskami i odgrywać rolę przywódcy Szpiegostwa. Wet 
mann, Mermina,.. 


Mać REŻ 
== 


A NUJ4KŁECWE,, 


ich za mate | za Beraarda, Oio piąta i Szósta sbrodnia, = 
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Uchwała Rady Miejskiej 


z dnia 12-go stycznia 1922 roku. 
Nagły wniosek Magistratu o uchwalenie nowej taksy dla dorożkarzy m. 


Częstochowy. 


Wniosek Magistratu jednomyślnie bez dyskusji został uchwalony. Projekt 
taksy zamieszczony w końcu niniejszego protokułu. 

Uchwalona jednomyślnie przez Radę Miejską taksa dla dorożkarzy w 
mieście Częstochowie brzmi jak następuje: 


Za kurs dzienny w obrębie miasta dla jednokonnej wynosi „ Mk. 150.— 
« » nocny od godziny 12 do 7 rano 3% 5 „ 200 — 
»  » dzienny dla parokonnej „ 200.— 

„  NOChy  ,, 500.— 


Za jazdę na godziny, za l-szą godzinę w dzień dla jednokonnej ,, 
za każdą następną godzinę 

3 = za 1-szą godzinę parokonnej 

= à za każdą następną godzinę parokonnej 
„ w nocy dia jednokonnej za l-szą godzinę 


> n 


838 TE) 


» ” ý za każdą następną godzinę 
5 dla parokonnej za l-:szą godzinę 

w » £ za każdą następną godzinę 
Za bagaż powyżej jednego puda 100 mk. od każdego puda. 


14 godziny jazdy 


winno być obliczane w połowie wyznaczonej taksy, 40 zaś minut i więcej za 


calą godzinę. 


ścianie nasi w obawie przed daning i 
różnemi ciężarami podatkowymi od» 
raczają wesela widocznie na czas póź - 
niejszy. 

Czeska marmolada. Jak wy- 
kazała analiza, dokona przez zakład 
państwowy do badania środków spo= 
żywczych, czeska marmolada, sprzeda- 
wana przez niektóre sklepy jest zupeł- 
mie bezwartościowa, gdyż prócz jakie: 
goś syropu, olbrzymiej ilości wody i 
barwnika, nic pożywnego nie zawiera. 

iapady. Do Kazimierza Ogonka, 
zamieszkałego w Zawierciu przy ul. 
Blanowskiej, wtargnęło 6 zamaskowa 
mych i uzbrojonych w rewolwery bandy: 
tów, którzy kazali domownikom odwró- 
<ić się do Ściany, poczym zrabowali 
150 tys. gotówką i 7 sztuk materjału, 
| wartości 130 tys. Po dokonaniu rabun 

ku, bandyci zagrozili Ogonkowi śmiere 
cią, jeżeli o napadzie zaw'adomi poli 

z R zbiegli w niewiadomym kierunku. 

yfus wśród repatrjantów. 

W okolice i do Zawiercia przybywają 

rspatrjanci, z których wielu zapada na 

tyfus. Nie wszędzie chcą im dać przy- 
ee: Taki naprz. Żarnowiec odmówił 
opieki. 

W Zawierciu utworzono komitet po. 
mocy dla repatrjantów z dyrektorem 
Szymańskim na czele. Dla zapobie= 
żenia szerzeniu się tyfusu, magistrat 
zarządził dezynfekcję, meldowanie się 
repatrjantów w magistracie i nieprzyj= 
«mowanie ich na mieszkanie bez wiedzy 
magistratu. 

ajemniczy pasażer, Nasta- 
cji w Rozprzy przytrzymano pasażera 
bez żadnych dokumentów, który podał, 
że nazywa się Józef Koziara. Tajeni: 
niczego podróżnika odstawiono do Ko- 
misariatu Policji. 

Urzędnik żebrakiem- Pol cja 

_iwowska przytrzymała urzędnika Ludwi 
ką Moł.. za żebraninę. Urzędnik ten, 
. nie mogąc wyżyć z liczną rodziną z po 
borów, zagrożony głodem, jął się tego 
` upokarzającego środka samoobrony 

Zaczadzenie trojga osób w 
- wagonie sypialnym. W dniu 17 

4». m. w wagon e Sypiainym pociągu o» 
sobowego nr. 15 jadącym z Warszawy 
przez Częstochowę do Krakowa, za- 
szedł wypadek zatrucia się trzech osób 
gazem ziemnym, służącym do oświeca 
nia wagonów. 

Ofiarą karygodnej niedbałości zarzą 
du wozów sypialnych padły nastęvują: 
_ £e osoby: Lucjan Ceglinski, mąz hr. Po 
tockiej w Mińsku Mazowieckim, Antoni 
Jankowski z Warszawy, zamieszkały 
przy ul. Chmielnej i Janina Skup'ńska, 
również z Warszawy, zamieszkała przy 
„ gl. Waliców 6. 

Przeprowadzone natychmiast śledz- 
two policyjne ustaliło, iż przyczyną zae 
trncia było wadliwe urządzenie przewo 
dów poza w wagonie sypialnym. 
Okazało się, że kurek w przedzia- 

dach 7 i 8 tego wagonu był rozluźnio» 
«wy, wskutek czego gaz uchodził. Rów- 
mież i przy lampie, mieszczącej się w 
kurytarzu wagonu sypialnego było brak 
palnika. 


Po pewnym czasie ofiarom zdołano 


przywrócić życie. 
Aresztowanie na granicy. 
Posteruuok Policji Państwowej na stacji 


Za zgodność: PREZYDENT Dr. J. MARCZEWSKI. 


PETs EEKAN E REDA ROW AAAE R 
Herby od»orał od escorty anpielsziej na 
granicy 18 osób, którzy usiłowali przejść 
pielegalnie granicę, Stanislawa Sztander= 
skiego, Kościelnego Józefa, Skoczylasa Jó. 
z ta, Bajdowskiego Jana, Narobisia Józefa, 
Filipiaka Józ-fb, Grabdę Igoacego, Się: 
zaka Jana, Wójcika Frn»oiszka, Góra He» 
leng; Canję Weronikę, Ujmę Stanisława i 
Wieczorek T-ofilę. Wszyscy wymienieni 
byli karani od 4 do 5 tygodni. Areszt od 
bywali w więzenia w Opola, Winnych 
przesłano do dyspozycji Starostwa Czę- 
stochowskiego 


Ofiary 
(Złożone w R-dakcii „Karjera Częęstoch.") 
Na repartjantów. 
Złożone w P. K, K. P, p ¿es p. Józefa 
Górskiego nk. 2700, jako pozostałość z 
rachunku. 


Zdaleka i zbliska, 


— Zapalczywość chłopska. 
Były soltys gnuny Wiskutki Pieścik jesz 
cze w lecie w r. Z, kiedy zboże było 
na polu, ujrzawszy, że gęsi sąsiadki we 
szły mu w żyto, wyskoczył z chaty z ta 
ką furją. a spotkawszy tam 18 letnią 
dziewczynę, córkę swej sąsiadki, wdo- 
wy, która poszła wypędzić drób ze zbo 
ża, schwycił kamień i tak nim silnie u 
derzył dziewczynę w głowę, że ta upa- 
dła, zelewając się krwią. Omdlałą z 
bólu musiano odwieść do lekarza w 
Żyrardowie, który nałożył poszwanko- 
wane opatrunek. Pieścik, pociągnięty 
do odpowiedzialności, stanął w tych 
dniach przed sądem okręgowym war- 
szawskim, który przybył na dwudniową 
kadencję do Żyrardowa. Sąd skazał 
Pieścika ns 5 mies. więzienia 

— Sejmik p. Weincyhera. Po 
seł żydowski z Będzina urządził tam 
dla wyborców semik relacyjny, na któ 
rym p. Weincyher zapowiedział pódłu ; 
prasy żarg., że w przyszłym Sejmie ży 
dzi mogą mieć jeszcze mniej posłów, 
niż w obecnym. 

Jedynie dla przypodobania się zagra 
nicy wysłano p. Askenazego do Ligi 
Narodów. 

Pragnieniem narodu polskiego jest, 
żeby żydzi wyjechali do Palestyny. 

O daninie poseł W. wyraził się, źe 
cały projekt jest „tragikomicznym'. 

— Czuły narzeczony. Na po- 
sterunek polji w Dęblinie zgłosił się nie 
jska Ryfka Kwatermann, mieszkanka Qpa 
towa, ksóra wniesła skargę, ż6 narzeczo- 
ny jej Bolesław Gradkowski, który na 
mówił ją do przyjycia chrztu i śluru, w 
chwili kiedy mieli jechać, aby. dokonać 
obrzędow kościelnych, na stacji Dęblin 


« skradł jej walizke, zawierającą 26 tysiący 


robli w złocie, 20 tysięcy w srebrze, bi- 
żuterją i garderobę, Sumę tę poszkodo- 
wana ukradła z domu i miała wyje bać z 
narzeczonym, Za Gradkowskim wysłano 
listy gończe. 


ZAKŁAD 
Dentystyczno - Techniczny 


FRYDERYKA HOCHST MA 


Częstochowa, Centralna 6 m. 5. 
otwerty od godziny 10-ej do 1-ej po południu 
i od 5—6 wieczorem. 


Krwawy dramat małżeński. 


Matka piętnaściorga dzieci zdradza męża. —Zazdrosny mąż 


Zabił ją i siebie. 


W domu przy ulicy Dąbrowskiej nr. 
9, w Łodzi, jak donosi „Praca“ rozegrał 
się krwawy dramat małżeński, który po 
ruszył całe miasto. W domu powyższym 
mieszkały dwie rodziny, z k.órych jedna 
rodzina Garwińskich, składająca się z Jó 
zefa Garwińskiego, lat 41, robotnika fa- 
bryki Leonarda, 47 letniej Kamilli żony 
jego oraz pięciorga dzieci, darwińscy po- 
brali się przed kilkunastu laty i meli 
piętnaścioro dzieci, z których dziesięcioro 
zmarło, 

Od czasu pewnego Garwiński posądzać 
zaczął swą żonę o wiarołomstwo i na tem 
tle powstawały nieporozumienia, kłótnie, 
a niekiedy bójki. 

Wczoraj w poładnie, gdy dzieci nie 
było w mieszkaniu wybuchła kłótnia mięs 
dzy małżonkami, w trakcie, której mąż 
srhwyocił nóż i ugodził nim swą tonę kil- 


Rozmaitości. 


-) Japońska morderczyni. 

sobliwy wypadek kryminalny zajmu- 
je obecnie sądy japońskie, Pewna młoda 
a najlepszych sf:r pochodząca japonka, na 
awiskiem Kaneki, otruia 18 mężczyzn, każ 
dego a nich zmusiwszy poprzednio do za 
a ;ekurowania Się na jej korzyść, Sprytna 
ta kobieta potrafiła oszakać wszystkich le 
karzy oraz rozmaite istytucje ubezpiecze - 
niowe. Pierwszego morda dokonała na o- 
sobie swej własnej siosty, w której mężu 
rozkocbała. się. Sposób postępowania jej 
był bardzo prosty i każdym razem jedna 
kowy: wszystkich mężczyzn, których upa 
trzjła sobie na ofiary swej zbrodni ścią: 
gała do lokalu herb ciarni, gdzie do her 
baty dodawał» im zatrutago wina, Dopie. 
ro po dokonaniu 18-go a rzędu potworne 
go czynu udało się władzom wykryć i u» 
jąć zbrodniczą japonkę., 


Syn czy córka? 
Płeć można poznać przed uro 
dzeniem.—Sensacyjne odkry- 
cie amerykańskiego lekarza. 

Dr. |. H. Pry r, prof. wydziała me» 
dycznego w Kentucky, na zebrąnia ame» 
rykańskiego stowarzyszenia anatomów do- 
niósł © nader clekawem odkryciu, doko- 
nanem przez niego, przy pomocy którego 
bedzie można poznać płeć dziecka na dzie 
sBięć tygodni przed urodzeniem. 

Odzrycie to polega na zastosowaniu 
tak zw. promieni X opiera się zaś na 
fakcie, że kośsi w dziecku płci żeńskiej 
twardną Szybciej w czasie rozwoju, niź 
dsiecka ploi męskiej. 

Zdję te tedy fotografiezne pray pomo 
cy tych promieni, które jak wiadomo, 
przechodzą przez ciało nieprzezroczyste, 
umoźliwi stwierdzenie na dziesięć tygodni 


100'. x105, 


| 
` 


ka razy. Gdy ta npadła brocząc krwią, 
Garwiński wszedł po drabince na górę, 
którą wciągnął za sobą i następnie po- 
derżnął sobie gardło. 

Dzieci po przyjściu że szkoły zauwa- 
żyły leżącą na ziemi w kałuży krwi mat- 
kę i z krzykiem wybiegły na ulicą. Prze- 
chodzący wówczas niejaki Czesław Ma- 
ron, dowiedziawszy się, co się stało, za- 
wiadomił niezwłocznie XIII komisarjat P.P. 

Przybyła na miejsce krwawego zaj: 
ścia policja, zastała juź zimne zwłoki za” 
mordowanej Kamilli Garwińskiej, zaś na 
górze leżał Józef Garwiński ze ałabemk 
oznakami życia, Zawezwane pogotowie od 
wiozło żonobójcę i samobójcę w agonji 


do szpitala przy ulicy Drewnowskiej, zaś . 


zwłoki żony jego zabezpieczono do nadej 


ścia władz sądowych. 
BA 


naprzód, czy dziecko bydzie chłopcem, Czy 
dziewczyaką. Oznaki najprędzej się uwi: 
doezniają przy zdjącia dłoni i kości nóg. 
Dre. Pryor poczynił już cały szerag ta 
kich zdjęć, wszystkie przepowiednie na 
ich podstawie soełaiły sią co do joty. 
Wobee tego olkrycia niepotrzebne 
bodzio wyczekiwanie do urodzia, 60 przy 
bywa na świat, czy syn, czy córka, gdyź 


dzięki tym promieniom dwa i ;ół miesiąca - 


naprzód można już będzie stwierdzić płać 
dziecka. 


p 
i 


> emn aana M 


Cukry i Czekoladki 


w wielkim wyborze poleca 


S. Jaśkiewicz 
Il-a Aleja M 33. 


x a a hí { 
2| Wielki wybór | 
z w | kortów, wełny, oraz towarów | 
= © bawełnianych poleca znana 

= EJ —]| firma po > 

A LJ s LJ 

53 | 2. Dawidowicz i S-ka 

a 4 I Aleja 7, telefon 74. 


Sprzedaż hurtowa i detaliczna: 


I NAKARNRAWAŁ!: Zz 


Niniejszym zawiadamiam W.P., iż przyj- 
muje zamówienia na 


ORKIESTRĘ 


e mma p w doborowym zsspele. — — 
repertuarze najnowsze tańce. 
Adres: F. BEL OF, w Redakcji „Kucjera' 
a także mieszkanie, Pomologiczna 4 


SPERMIN ARS” 


Stosuje się z powodzeniem przy następujących chorobach: neura- 


stenji, niemocy płciowej, neuralgjach histerii, 
„dzie starczym, małokrwistości (anemji), ostrych zakaźnych chorobach i 
dla rekonwalescentów, przy chorobach serca i naczyń, arterjoscieroz:'e, 
podagrze, chronicznym reumatyzmie, djabecie. szkorbucie. Lues'ie, tyfu- 
* sie, influencji, alkoholizmie, morfinizmie, przy ostrych zatruciach. 


Dział Organo=Terapji Chemicz- 
no farmaceutycznej fabryki 


P. P. Lekarzom wysyłamy na żądanie literaturę. 


Sprzedaż we wszystkich aptekach i składach aptecznych. 
Przedstawicielstwo: Warszawa, Złota 14, m, Ne 1o. Tel. 224--27. 


Hurtowy i detaliczny skład manufaktury 


-- H. SIELCER 


podaje do wiadomości Sz. Klijenteli, że po kilkuletniej 
przerwie wznowił dział konfekcji damskiej i dzie- 
cinej pod kier. J. Muszyńskiego, oraz dział. kon- 
fekcji męskiej pod kierunkiem W. Neumana. 


ogólnym osłab'eniu, uwią= 


„A R Ss“ Wilnie 


l-a Aleja Il. 
Telefon 149. 


| 


r 


, 


ba A 


4 „Kurjer Częstochowski“ 19 Stycznia 19%2 r. 
: š eatr ODEO p433 MOTTO: Niechaj miłość i zgoda zapanują między ludźmi. Program od czwartku 19-g0 do niedzieli 22-g0 
s 3 Dość już walk bratobójczych — dość już krwi!.. Stycznia 1922 roku. 


aan WOWAZKEJ EZDFOPSCENCPYO ZER RECZ ORCO OZPTEWREEGOZADO | ZZ ZZOZ ZZ OO, 


-< 


Jeden z najwybitniejszych cbrazów rosyjskich! 


KRWAWY OBŁĘD 


Wstrząsający dramat w 6 ciu aktach, z czasów przewrotu rosyjskiego, osnuty na prawdziwem zdarzeniu, wykonany 
przez zespòl artystów teatru Stanisławskiego w Moskwie, 


w rolach głównych: Q. GZOWSKA i W. HAJDAROW. 


ESL OAM 
Program -od wtorku, dnia 17-go do soboty, dnia 21-go stycznia 1922 roku. 
DŁA MŁODZIEŻY DOZWOLONE 


POTWORY MORZA i DŻUNGLI 


Dramat w 6sciu częściach wytwórni Uniwersal Film Manufacturing Co w Nowym Jorku. 


„INDYJSKIEGO SZTYLETU” 


W rolach tytułowych 


oraz premjowane Telma Percy i Eggy Dare. | 


piękności amerykańskie, 
Program -od poniedziałku 16 stycznia 


A KINO „N O W Moi i dni 35 «swo Ani hnastępnyćh. . 


POKOJÓWKA X... 


obyczajowy melodramat w 6-ciu aktacn rozgrywający sie wśród wielkomiejskiego zbiorowiska ludzkiego 
w roli głównej nieporównany R. SZYNCEL. 


Serja VI Serja VI 


Teatr PARYSKI 
SAUVd (4097 


I 


EDDIE POLO 


Uwaga: Wobec wielkiego natłoku uprasza się publiczność o przybywanie na wcześniejsze seansy. Dla dzieci i młodzieży dozwolone. 
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"Dr. Stefan Purski” 


Kilińskiego Ne 4 

s CHOROBY H= 

skórne i weneryczne 

Przyjmuje do 10-ej rano i od 
e 


7 p.p. w niedziele i święta 
od 8—11 rano. e 


Lekarz-dentysta 


Michat Crejniec 
ul. Panny Marji (I Aleja) Nao. 


iray, ooirioania od 9-0) rano s 1 po poł 
s od R—7 wlacz. Telefon 250 


Doktór med. 


| Helena Ettinger = Kawaeff 


ystentka prof. Kłemperera w 
Borli ie B, Dyrektor Kliniki d-ra Kal- 
meyera i szpitala Międzynarodowego 
Czerwonego Krzyża w Petersburgu, 
Choroby wewnętrzne i nerwo- 
Leczenie światłem i elek- 
trycznością. 


f | wes 
Przyjmuje codziennie od 3—6 P+ P. 


L Aleja Nr. 11, lewa oficyna Il piętro. 
0000001 


Dr, Lucjan Kędzierski |= 


ordynator oddziału położniczego miejskiego 
Akuszerja i choroby kobiece. 
przyjmaje do 10-ej rano i od 3 do 6 po poł. 


ul. Piłsudskiego (Dorazd) X 5. 
Telefon N 412. 


Redaktor i Wydawca: 


go EWC PEDE SEA URO POUEI LAB 


i NA KARNAWAL 


poleca firma 


i J. RZĄSIŃSKIE GO 


Kościuszki 19a, w podwórzu 


Talafon .3-18, H 


Bogaty wybór wełen. jodwab”: różnych 

gatunków i kolorów na suknie balowe i 

wizytówe. Wszelkie białą towary kapy 

kołdry wstowane, korty męskis 1 spod- y 

niowe, oraz wszelkie inne tos wary po 

znacznie niższych cenach, niż 
wszędzie! 


NAJTAGBIEJ! 


Papę Smar do wozów czarny 
Smołę Sma. do wozów żółty 
Gips Oleje i tłuszcz, Tovótta" 
A opa Cegła i glinka ogniotrw. 
Pak Plyty piekarskie 
Dziegieć ęgiel drzewny 


Smołę drzewną Farby i lakiery 
Terpentynę Artykuly chem.'techn. 
przedaje 


D. BERKOWICZ 


Częstocho wa, ul. Kościuszki Jw 45. 
Telefon N 405. 


[32.| ` u Ateja M 32. [32.] 
e e naa | mdetomónanacj z 
= peame MI. PELC — z 

© Korzystajcie z okazji Na karnawal! ©. 
Nadeszły świeże towary po ostatnio gy 
zniżonych cenach: woałe, ctaminy S} 
w gladkie i w deseń, jedwabie, gabar- = 


% diny w kolorach, wełay, bawełny płó- w, 
z tna, barchany, flanele, i t. p. 


Taniej niż wszędzie! 


Adam Paciorkowski. 


Dr. med. E. Petrykat 
choroby skórne i weneryczne 
przyjmuje od „odz.5+ej do 8-ej 
w soboty od 3—5 popoł. 
uł. Gen. Dabrawsi tego 6, I-sze piętro. 


14 Majtańsze źródło III 


W pge 14 
FIRMA a 
3 

LJ 
$| NEO- BŁAWAT | 
a i Aleja l4 (dom Frankego) = 
s osiada w w elkim wyborze: wełny, 5 
a re, korty męs<ie, płótna wi- | * 
m | dzewskie 1 żyrardowskie, obrusy, 8 
kapy, kołdry watowane, koce it, d, | e 


14| 
Dr. Wacław Kon 


choroby wewnętrzne 


(spec. żołądka i kiszek) przyjmuje od 
4—6 pp. ul, Panny Marji 38 i w pracowni bak- 
terjologicznej od 6—7 i pół wiecz. 
Praeownia bakterjologiczna (ul, Panny Mani 38 
lewa oficyna) otwarta codziennie od 9 do 12 
i od 5-ej do 8-ej wiecz. 


Najlopsze towary! 


M == Taniej niż wszędzie! reczna KÓŚ 


È MAGAZYN BŁAWATNY $ 
pod firmą 


MANUFAKTURA 


I-sza Aleja 12 
Poleca: wielki wybór towarów wel- 
nianych i bawełnianych w różnych 
kolorach, płótna, płócienka, ręczniki, 
serwety. koce, korty na ubrania i pal. 

ta, oraz wszelkie inne towary. i 


pamo Taniej niż wszędzie! umafjj 


gi efojy I 


Na Karnawał !! 


Bracia Szmulewicz 


polecają na bale, wieczorki rauty i tp. 
orkiestrę sałonową, duety, oraz pia- 


nistę (soło). Zgłaszać się ul, War- 


jÀ sza wska 5, lub Stražacka 8, 
A. 


Linkai 
Pracownia parasoli i lasek 


przyjmuje obstalunki i reparaeje po te" 
nach przystępnych 

pAleia 8 w podwórzu prawa oficyna, 
októr=okulista 


Ludwik Chomicki 


powrócił, 
ordynuje w chorobach oczu pa z Kazi- 
mierza 9, od godz, 12 do 3 


LEKARZ DEN STA 


Artur Broniatowskit 


leja 8 
przyjmuje od 9 ramo do 1 p.p. 1 od 5 do 7 wiecz 


EEEE WO NE LA W. AOI TH | MA DM LA. 

kartę powołania, wyda- 

Zgubiono ;; EA Komis TA jawi 

rową w Wieluniu na imis iotra Mad! 

Chi b” po 40 mk: za Tuat 2 — ali- 
e skioj sprzedaje piekarnia 1, Fun. 

berza II Aloia Nr. 16.> 


potrzebna do, firmy F. 


zma A wrz 
Skiepowa Sielcer I Aleja 11. Po- 


Ż ze zgrabna ma NN 
kartę demobliizacy jng 
ubiono wydaną przez ofiiera 


z encyjnego A Wieluniu na imię Stanisława 


Liwoch %a Nr. 
pianino, tremo słu - 


Ep pe k, ekran 1 obraz ul. . £ 


Dzika 2. Dom kolejowy 46. 


Odbito w_Drukarni „UDZIAŁOWBJ* 


